
C ena egzem plarza la groszy  (XWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 
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"  D Z IE N N IK i  O B E Ł M Z Y N S K I

Pism o dem okratyczne i bezpartyjne pośw iecone spraw om kulturalno ■ ośw iatow ym  i gospodarczy™
O G ŁO SZEN IA :

10 groszy za milim. 1 łamowy, szerokości 33 mm. Za reklamy na stronie 

tekstowej szerokości 82 m/m. 50 gr. na ll-giej 75 gr. na 1-ej 1, zł.

Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu. — Przy dochodzeniach 

sądowych i konkursach wszelkie rabaty upadają, — Ogłoszenia zagra­
niczne 25°/0 dopłaty.

Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsca administracja nie odpowiada 

Konta bankowe: Miejska Kasa Oszczędności — Bank Ludowy Chełmża

— Miejsce płatności — Chełmża. —

R ynku Bednarskim  nr. 1., narożnik ul. H allera

PRENUMERATA:

wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt z dodatkiem tygo­
dniowym „ST RZĘCHA RODZINNA'4 wynosi miesięcznie w ekspedycji 

2,10 zł, z odnoszeniem w dom przez listonosza 2,46 zł, kwartalnie 7,38 zł. 

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, 

strajków itp., wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie gazety.

Nakładem i drukiem „Drukarni Przemysłowej" (Fr. Miemczyk) w Chełmży- 

Redakcja czynna od godziny 11 — 12 i od 16 — 17-tei.

Redaktor odpowiedzialny: FRANCISZEK MIEMCZYK, Chełmża.

R edakcja A dm inistracja i Ekspedycja: C hełm ża, przy

Telefon  

7?.

N r. 128. C hełm ża, piątek, dnia 7-go czerw ca 1929 r. R ok n.

Jedno słow o  W ielkiej 

Brytanji.
R e z u lta t w y b o ró w  a n g ie lsk ich je st ju ż w ia d o ­

m y . N ie m n ie j p rz e to  c ie k a w e są  sz cz e g ó ły w a ln ej  

p ią tk o w e j b a ta lji trz ec h w ie lk ic h s tro n n ic tw , b a ta - 

I ji, k tó ra , n ie w ą tp liw ie  z a w aż y n a lo sa c h m e ty lk o  

b ry ty jsk ie j p o lity k i w e w n ętrz n e j, le c z ró w n ież w y ­

c iśn ie w y raź n e p ię tn o n a b ie g sp ra w  n a te ren ie  

m ię d z v  n a ro d o w y m .

N j c  te ż d z iw n e g o , ż e g ło so w an ie p ią tk o w e , 

ja k o n a jw ię k szy e w e n e m e n t p o lity c z n y d n i o s ta t­

n ic h , s ta ło  s ię o śro d k ie m z a in te re so w a n ia c a łeg o  

n ie m al św ia ta .

P ra sa z a c h o d n ia p rz e p ełn io n a je s t k o re sp o n ­

d e n cja m i z L o n d y n u , g d y ż d o s to licy  W ie lk ie j B ry -  

ta n ji z je c h a li p rz ed s taw ic ie le w szy s tk ic h w ię k sz y ch  

p ism k o n ty n e n tu ,, in fo rm u ją c c z y te ln ik ó w o n a j­

d ro b n ie jszy c h n a w et w y d a rze n iac h z p o la w a lk i. 

T e „ w o jen n e k o m u n ik a ty * n  e p o z b a w io n e są c z ę ­

s to k ro ć h u m o ru , sw ą b a rw n o śc ią o p isó w  ja sk ra w o  

ró ż n ią s ię o d  su c h y ch  b iu le ty n ó w  sz tab o w y c h . N a to ­

m ia st g ło sy n ie k tó ry c h p rz y w ó d c ó w  n ie c o  b iu le ty n y  

te p rz y p o m in a ją , z w łasz cz a w  m o m e n tac h n ie p o ­

w o d z e n ia , k ie d y to g w o li u sp o k o je n ia  ,.sw y c h w ie r­

n y c h lu d ó w “ o g ła sz a n o in fo rm a cje  o  z a ję c iu  „ z g ó ry  

u p a trz o n y c h p o z y c y j“ , W  n a ś la d o w an iu  o s ła w io n y c h  

k o m u n ik a tó w  a u s tr ia ck ic h i m o sk ie w sk ic h c e lu je  

z w ła sc z a L lo y d G e o rg e , o g ła sz a jąc y n a w ie c ac h i 

w  w y w ia d a c h  d z ien n ik a rsk ic h  ta k ie  o to  p rz ec h w ałk i:

—  W sz y s tk o id z ie w y śm ien ic ie ! —  p o w ia d a  

p e w n y m  g ło se m  i z u d a n y m  e n tu z ja zm e m . —  Je ­

s te m  p rz e k o n a n y , ż e z d o b ę d z ie m y c o n a jm n ie j ró w ­

n ą k o n serw a ty sto m  lic zb ę k a n d y d a tó w  1

M a c D o n a ld b y ł n ie m n ie j p e w n y z w y c ię s tw a  

sw y c h h a se ł, b o o to , c o p a d ło z je g o u s t n a k ilk a  

g o d z in p rz ed ro z p o c zę c ie m  g ło so w a n ia :

—  Z w y c ię s tw o m a m y z a p e w n io n e , A le te g o  

je szc z e m a ło . L a b o u r P a rty d ą ż y d o d ru z g o c ą c e j 

w ik to rji, k tó ra z a p e w n iła b y  n a m  m o ż n o ść  rz ą d z en ia  

b e z o g lą d a n ia s ię ,n a in n e s tro n n ic tw a.

C ó ż  je d n ak m ó w i d o ty c h c z aso w y p re m je r, le a ­

d e r k o n se rw a ty s tó w  —  M r. B a ld w in  ? N ie o c ze *  

k u je m y o d n ie g o p e w n o śc i s ieb ie , a n i te ż b o jo w y ch  

z a p o w ie d z i.

D z ien n ik a rz e „ p rz y ła p a li* * g o w  m a łe m  m ia ­

s tec z k u G rea t M a lv arn , k tó re sz e fa g a b in e tu d a -  

. rz y ło z a u fa n ie m p rz e z o s ta tn ie 2 1 la t. W  c ią g u  

c a łe g o d n ia B a ld w in w ra z z m a łżo n k ą p rz e b ie g a ł  

a u tem  n a jb liż sz e o k o lic e . W  te j w y b o rc ze j w ę d ró w ­

c e p o ro d z in n e m o k rę g u ( tu s ię b o w ie m  u ro d z ił)  

sp o ty k a ł s ię  z  n ie k ła m a n y m  e n tu z ja zm e m  w y b o rc ó w . 

W sz ę d z ie w itan o g o ra d o śn ie , a „ k a n d y d a t 1 * o d p o ­

w ia d ał z a w z ię te m  m a ch a n iem  c h u s te c z k ą , z a ś ż o n a  

je g o p o sy ła n ie m  c a łu só w .

—  H a llo ! P rz y ja c ie le ! —  w o ła ł n a je d n y m  

z w ie c ó w , —  Je s te m  tu n a re sz c ie . P rz y zn a ję , Z a ­

n ie d b a łe m w a s, a le to d la te g o , ż e b y łe m  p e w ie n  

w a sz eg o d o m n ie z a u fa n ia . D o w ó d c a a rm ji p o w i­

n ie n p rz ec ie ż z n a jd o w a ć s ię ta m , g d z ie  je s t n ie b e z­

p ie c z e ń s tw o . W y b a cz y liśc ie m i ju ż  ? P ra w d a ? T a k  

. m i tu m ięd z y W a m i d o b rz e , ż e p rz e d c h w ilą m ia ­

łe m  z a m iar z a d ep e szo w a ć d o L o n d y n u , a b y ta m  

w ię c e j n ie licz o n o n a m n ie . C o m y ślic ie o te m ?

—  N ie , n ie ! —  b rz m i z g o d n y c h ó r p ro te stó w .

—  W rac a j S ta n ley d o sz e reg ó w  i sp e łn ij, ja k  

z aw sze sw ó j o b o w ią z e k —  k rz y c z a n o z e w sz ąd .

Pogłoski o um orzeniu spraw y byłego m in. 
C zechow icza.

W a rsz a w a , 5 . 6 . W  k o ła c h f in a n so w y c h z p o w o d u b ra k u  p o d s ta w  fo rm aln y c h d o  w y to c z en i: 

z a p o w ia d a ją sz y b k ie z lik w id o w a n ie sp ra w y b . m in . p ro c e su .
r r 7 w m m  aiA lAcinak ze na mocv Ubia

C z ec h o w icz a .

M a to n a s tąp ić w  fo rm ie u m o rz e n ia sp ra w y

O ddzielne rokow ania belgijsko-niem ieckie
P a ry ż , 5 . 6 . D o n o szą z B ru k se li, ja k o b y c z as ro k o w a ń n ie p o ru szy ż a d n y c h k w e sty j te ry  

rz ą d b e lg ijsk i p rz y ją ł p ro p o z y c je N ie m ie c c o d o to rja ln y c h (E u p e n -M a lm e d y ) i ż e p la n lo u n g a n i 

o d d z ie ln y c h ro k o w ań w  sp raw ie m a rek w y d an y c h w e jd zie w  ż y c ie p rz ed o s iąg n ię c ie m  p o ro zu m iem

p rz e z N ie m c y p o d c z a s o k u p ac ji.

R z ą d R z esz y z a p e w n ił rz ą d b e lg ijsk i, ż e p o d -

Parlam enty Francji i ^iem iec czekają  
na raport rzeczoznaw ców .

B e rlin , 5 . 6 . N a ż ą d a n ie k a n c le rza k o m i-  
s ja sp r. z a g r. R e ich s tag u o d ło ż y ła d y sk u sję w n ie P o in ca re g o  2 3 1 g ło sa m i p rz ec iw k o 2 4 9 o d rc  

sp ra w ie o d sz k o d o w ań d o c h w ili z a k o ń c z en ia k o n - c z y ła d y sk u sję n a d d łu g a m i m ię d zy so ju sz n ic ze j  

fe ren c ji rz ec zo z n aw c ó w . N a c jo n aliśc i z a p ro te s to - d o 2 5 c z e rw ca , p rz y c z em  rz ą d p o s ta w ił k w e s tj

w a li p rz e c iw k o te m u , o p u sz c za jąc sa lę o b rad .

K onferencja m in- Zaleskiego  

z Briandem .
B e rlin , 5 . 6 . „ D e u tsc h e T a g e sz tg .* * d o n o ­

sz ąc z P a ry ża o w c z o ra jsz e j k o n fere n c ji m ię d zy  

B n a n d em  i Z a le sk im , tw ie rd z i, ż e te m ate m  ro z ­

m o w y b y ła w y łą c zn ie sp ra w a m n ie jszo śc io w a, c o  

d o k tó re j o b y d w a j m ę żo w ie s ta n u p o ro z u m ie li s ię  

w e w sz y stk ic h p u n k tac h .

Pow rót m arszałka D aszyńskiego.
W a rsz aw a , 5 . 6 « P o d łu ż sze j k u ra c ji z a  

g ra n ic ą p o w ró c ił d z iś o g o d z . 1 6 d o W a rsz aw y  

m a rsza łek S e jm u D a sz y ń sk ie

P o je d n y m  z ta k ic h w ie có w  B a ld w in u d z ie lił  

w y w ia d u p rz e d s ta w ic ie lo m  p ra sy :

—  C o m y ślę o w y b o ra c h  ? — o d p o w ie d z ia ł 

p y ta n ie m  n a p y ta n ie . —  H m . In n i, p o d o b n o  lic zą  

n a z w y c ię s tw o . N o w ię c d o b rz e , b o i ja te ż! M a m  

n a d z ie ję , ż e b ę d z ie m y  d y sp o n o w a ć  ta k ą  w ię k sz o śc ią ,  

k tó ra p o z w o li n a m p ro w a d z ić d a le j ro z p o c z ę te  

d z ie ło .

Z w a ży w sz y , ż e m iał d o c z y n ie n ia z o b c y m i 

d z ie n n ik a rza m i, B a ld w in ro z p o c zą ł z in n e j b e c z k i :

—  Je ż e li u trzy m a m y s ię p r« y w ła d z y —  in ­

fo rm o w ał s łu c h a c z y —  to z p e w n o śc ią k o n ty n u o ­

w a ć b ę d z iem y p o lity k ę s ir A u sten a C h a m b e rla in a . '

P o c h w ili n a m y słu , ta k p ra w ił d a le j :

P rz y p u ść m y n a w et, ż e rz ą d s ię z m ien i. P o - ।  

m im o to lic z y ć s ię n a le ży z te m , ż e z a c h o w a n a I 

z o s ta n ie c ią g ło ść  d o ty c h c z a so w e j p o lity k i z a g ra n ic z - ।  
n e j A n g lji. K a ż d a b o w ie m p a rtja , k tó ra c h w y ci | 

w  sw e rę ce s te r rz ą d ó w  p a m ię ta ć  b ę d z ie , ż e W ie l- i 

k a B ry ta n ja je d n o m a ty lk o s ło w o i p o z o s ta je j 
w ie rn a sw y m  z o b o w iąz a n io m . ।

Z w ra c a s ię je d n a k u w ^ g ę , ż e n a m o c y u s ta  

w y o T ry b u n a le S ta n u ro z p ra w a m u si s ię o d b y  

i sp ra w y b e z ro z p ra w y u m o rz y ć n ie m o ż n a .

— M gąw aM EM— — M g—

m ię d z y B e lg ją i N ie m c a m i.

P a ry ż , 5 . 6 . Iz b a d e p u to w an y c h n a ż ą d ;

z a u fa n ia .

O graniczenie inw estycji.
W a rsz a w a, 5 . 6 . B u d ż e t p rz ew id y w s  

k re d y ty in w e s ty c y jn e d la m in . k o m u n ik a c ji w  w y  

so k o śc i 2 7 6 m il., je d n ak ż e w o b e c sy tu a c ji g o sp c  

d a rcz e j p o s ta n o w io n o in w e sty c je o g ra n ic z y ć d  

2 0 0 m il), z ł.

B u d o w a ro z p o cz ę ty c h n o w y c h lin ij k o le jo w y c  

B y d g o szc z — G d y n ia i D ru ja— W o ło p aje w o b ę d z i 

k o n ty n u o w a n a .

O g ra n icz e n ia in w e sty c ji d o ty c z ą  b u d o w y g m a  

c h ó w , ra m p , m o stó w  itd .

P. K arpiński dyrektorem banku
W a rsz a w a , 5 . 6 . B . p rez eso w i B a n k  

P o lsk ie g o p . K a p rp iń sk ie m u z a p ro p o n o w a n o o b ję  

k ie ro w n ic tw a je d n e g o z b a n k ó w p o lsk ic h .

K abibniiab panem sytuacji.
D e lh i, 5 . 6 . W o jsk a H a b ib u lla h a z a ję ?  

K a n d a b a r, b . g łó w n ą k w a te rę A m an u llah a ,

Z w o le n n ik A m a n u lla h a i je g o b . m in iste r w o j 

n y N a d ir C h a n , k tó ry p o o d je źd z ie k ró la o g ło s i 

s ię e m ire m A fg a n ista n u i p ro w a d ził d a le j w o jm  

z H a b ib u lla he m , z o s ta ł ro zb ity , m ia ł z re z y g n o w a  

z d a lsz e j w a lk i i w y je ch a ł w  k ie ru n k u g ra n icy in  

d y jsk ie j.

c ie

W  piątek 7-go w K inie „K onkordji ‘

S u p trsz la g ie r M o rsk i

Piraci Bałtyku
N A  S C E N IE .

C u d n y  m ło d z ien ie c ja sn o w id z a —  te lep a ta

W ładzio Zw irlicz
w y k o n a b e z p la tn ia c iek a w e d o św ia d c z e n ie  z  p u b lic z n o śc ią .
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Z kraju.
Memorjały zrzeszeń kupieckich.

R ada naczelną Z rzeszeń kupiectw a polsk iego na  
prośbę prem jera złożyła rządow i m em orjał, w  któ ­
rym  jako głów ny w arunek  uudrow ienia handlu w y- 
m ieiia reform ę podatków ,

M em orjał w arszaw skiej Izby przem ysłow o-han ­
dlow ej rów nież zaczyna się od reform y podatku  
przem ysłow ego i dochodow ego, reform y polityki 
handlow ej w  spraw ie rezerw  zbożow ych, regulow a­
nia cen przez w ładze  adm inistracyjne, ograniczenia  
budżetu i pożyczki inw estycyjnej, obniżenia św iad ­
czeń socjalnych itd .

Wojewoda białostocki zabiera się 
energicznie do zwalczania drożyzny.

W obec przew idyw anego w okresie letn im  
w zm ożenia się ruchu tu rystycznego i napływ u  
cudzoziem ców , w ojew oda białostocki w ydał okóln ik  
do starostów  z poleceniem zajęcia się energicznie  
ochroną ludności m iejscow ej i cudzioziem ców przed  
nieuzasadnioną zw yżką cen środkow ej żyw ności. 
N apływ cudzoziem ców spodziew any jest w obrębie  
w ojew ództw a białostockiego do m iejscow ości B ia­
łystok (m iejsce urodzenia tw órcy E speranta dr. 
Z am enhofa), B iałow ieża (puszcza białow iejska), 
A ugustów  i okolice (jeziora augustow skie), R óża- 
nystok (k lasztor) i in . W  w iększych m iastach zo ­
staną na dw orcach kolejow ych  um ieszczone tab lice  
z napisam i in form acyjnem i w kilku językach.

Zwłoki generała Bema sprowadzone 
zostaną do kraju.

Program sprow adzenia zw łok  gen. B em a do kraju  
jest już opracow any w  szczegółach . Pociąg z  trum ­
ną bohatera Polski i W ęger w yjedzie dnia 2b. 
czerw ca z B 'afogrodu i tegoż dnia stan ie na gra­
nicy jugusłow iańsuo-w ęgiersk iej na stacji w K ole- 
die.

Po której uroczystości pow itania śm iertelnych  
szczątków gen. B em a przez w ładze w ęgiersk ie  
r um na będzie przew ieziona specjalnym pociągiem  
na koszt rządu  w ęgiersk iego do B udapesztu , gdzie  
dnia 27 czerw ca odbędą się  uroczystości uczczenia  
dam ięci w ielk iego bojow nika o w olność.

D nia następnego pociąg ze zw łokam i w yruszy  
w dalszą drogę i w ieczorem  zatrzym a się*na gra­
nicznej stacji Sam oskóujfalu .

T erm iny dalszej podróży zw łok aż do T arno ­
w a, gdzie prochy gen. B em a spoczną  w specjalnem  
m auzoleum , będę ustalone przez w ładze kolejow e  
czechosłow ackie i polskie.

Z Po: orzą.

Demonstracje antyżydowskie we Lwowie.
Młodzież akademicka protestuje przeciw prowokowaniu uczuć religijnych 

ludności katolickiej. — 40 studentów aresztowano.

Połączenie organizacyj gospodarczych
Z K atow ic donoszą, iż w fnajb liższej przyszłości 

m a nastąpić połączenie dw óch potężnych organiza­
cyj gospodarczych w  Polsce: „Lew iatana** i N a­
czelnej O rganizacji Z jednoczonego  Przem ysłu i R ol­
nictw a Polski Z achodniej.

Czytajcie i rozpowszechniajcie

„Przegląd Pom orski**

Juij usz de Gastyne.

ŚniM Im  |i(M
(P rzekład z francuskiego).

(C iąg dalszy). (12

—  C zy został zabity w  tw oim  pokoju?...

—  T ak, ojcze... Poszliśm y zam knąć okno... 
Staliśm y obok sieb ie... W ziął m nie za ręce i 
rzekł słodko: „M agdaleno !...** O dpow iedziałam : 
„L udw iku  !.,** I... po raz pierw szy... zbliży łam  
w argi do ust jego ... gdy nagle zagrim iał w ystrzał, 
szyba w yleciała z brzękiem i L udw ik padł na po ­
sadzkę... Palce jego ścisnęły m oją rękę... A ch, 
co to za okropna rzecz, tak i uścisk  um ierającego!..  
Przez całe życie czuć go będę„.

—  I zaraz po w ypadku zeszłaś na dół, aby  
zobaczyć m ordercę  ?

—  T ak...
—  W idziałaś go?
—  W idziałam  —  odparła po chw ilow em w a­

haniu .
- K ogo w idziałaś ?
M agdalena zerw ała się z fo telu .

L  w  ó w , 5. 6. W odpow iedzi na prow oka­
cyjny napad Ż ydów na procesję B ożego C iała do ­
szło tu do odruchów ze strony ludności polskiej.

W czoraj o godz. 6 popołudn iu pod pom nikiem  
M ickiew icza zebrało się około 300 osób z pośród  
m łodzieży akadem ickiej, które poszły na ul. Szaj­
nochy i tam w ybiły szyby w bóżnicy . N astępnie 
studenci udali s ę na ul, K ościuszki 6, gdzie ob ­
rzucono kam ieniam i budynek żydow skiego koła a- 
kadem ickiego „E rnuny**. Stam tąd ruszyli na Pod ­
w ale przed redakcję dziennika żydow skiego  „C hw i­
la** , gdzie w ybite zostały szyby, część zaś dem on ­
stran tów dostała się do drukarni, gdzie porozrzu ­
cano czcionki. T o sam o zaszło przed gm achem  
żargonow ego pism a „M orgen**, gdzie w ybito szyby.

Po zdem olow aniu redakcji dem onstranci udali 
się na ul. L egjonów , tam ich jednak rozproszyła  
policja.

0 godz. 7 w ieczorem tłum , liczący kilkaset 
osób, sk ierow ał się na ul. Z ygm untow ską przed  
gm ach szkoły żydow skiej, gdzie m iał m iejsce na­
pad na procesję. W  tym czasie odbyw ały się tam  
egzam iny dojrzałości. D em onstranci w targnęli do  
sali egzam inow ej, gdzie doszło do bójk i. E gzam i­
ny przerw ano. N iektóre przyrządy  szkolne zostały  
uszkodzone. N a m iejsce zajść przybyła policja
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Lubiewo, pnw . św iecki. (Z lo ty jub ileusz  
kapłaństw a). W sobotę 8 bm . obchodzi m iejscow y  
długoletn i 'p roboszcz ks. kanonik dr. W loszczynssi 
rzadki, bo zlo ty jub ileusz kapłaństw a. Spodziew ać  
się naisży , że parafian ie będą ten dzień godnie  

obchodzili.

Tuchola. (Pochw ała). W  „O rędow niku Po ­
w iatow ym '* nr. 41 starosta tu tejszego pow iatu p. 
T ollik udzielił pp. A dam ow i G w izdale z Ż alna, 

B ercie M ajkow ej, Piotrow i M ajce i E dm undow i 
D ahlce z K oślinki publicznej pochw ały , poniew aż  
osiedla ich podczas przeprow adzonych rew izyj sa ­
nitarnych w yróżniły się w zorow ym  porządkiem  pod  
w zględem sanitarno  —  hig jenicznym  i estetycznym  

w yglądem .

Czersk. (L ikw idacja drugiej firm y żydow ­
sk iej.) U biegłego m iesiąca donosiliśm y, iż żyd  
L ew in czm ychnął z m iasta naszego. O to znow u  
w ydarzył się w ypadek, który nas  nadzieją napaw ać  
m usi, iż żydostw o zupełn ie nas opuści. M iano­
w icie w ładze sądow e opieczętow ały firm ę naw pół 
żydow ską K ozieł —  M endzygorski przy ul. Staro­
gardzkiej. Firm a ta brała w szystko na w eksle, 
nie troszcząc się o ich w ykupienie, tak iż oszuka ­
ne zostały przez nią firm y pow ażne na w iększe  

sum y.

Starogard. (K atastrofa m otocyklow a.) 
W św ięto B ożego C iała tró jka m łodych ludzi urzą-

—  O jcze m ój ! D ajcie m i pokój!... C hcę  
w rócić do W ersalu ... M ów ię w am  że tu taj osza­
leję —  zaw ołała z rozpaczą i szybko sk ierow ała  
się ku drzw iom , lecz ram ię ojca zagrodziło jej 

drogę.
—  N ie pozw alam na to ! — zaw ołał puł­

kow nik .
—  A  ja nic nie pow iem !
—  T ak?!
—  T ak, ojcze ! Przysięgam , że nie pow iem , 

kto zabił m ęża m ego!
O czy starego żołn ierza błysnęły złow rogo.
—  C zy sądzisz, M agdaleno, że ja pozostaw ię  

tę historję? C hyba m ię znasz dobrze! Z brodnia  
m usi być ukaraną ! Z abójca nie ukryje się, ręczę  

ci za to .
Potem łagodniej dodał:
—  U siądź, m oje dziecko !... A nno m ożesz o- 

dejść ! T y, H erm injo , zostań ! C órka nasza nie  
m oże m ieć tajem nicy przed nam i...

Służąca w yszła z pokoju , zam ykając drzw i za 
sobą. R  tdzice i córka pozostali sam i.

—  W iesz dobrze, M agdaleno —  rozpoczął 
pułkow nik —  że m y przebaczym y ci w szystko , co ­
kolw iek bądź zaszło . —  T o  nie ty zabiłaś L udw ika?

—  Ja  ?! Już m am a zadała m i to sam o py ­
tan ie... W ięc pow tarzam ...

—  W ierzę ci! T o zresztą jasne, gdyż w y­
strzał padł z za okna. W ięc, jeżeli to nie ty ... 

piesza i konna, dokonano w ielu aresztow ań.

D em onstracja pow tórzyła się o godzinie 9-tej 
w ieczorem przed żydow skim dom em akadem ickin  
przy uL T eresy , gdzie w ybito szyby. N astępnie  
tłum udał się przed gm ach starostw a grodzkiego, 
dom agając się w ypuszczenia studentów , zatrzym a­
nych z pow odu dem onstracji. Starosta odm ów ił 
przyjęcia. Przed gm achem sądow ym urządzono  
w iec, poczem została w ysłana delegacja do w oje­
w ody z prośbą o in terw encję w spraw ie w ypusz­
czenia zatrzym anych studentów . W ojew oda przy- 
rzekł in terw encję; lecz o godzin ie 11,30 zakom u ­
nikow ano studentom , iż in terw encja w ojew ody nie  
odniosła skutku.

D zisiaj starosta G ros stanow czo odm ów ił u- 
w olnienia zatrzym anych. W e w torek aresztow ani 
w liczbie 40 zostaną przekazani w ładzom  sądow ym . 
O koło północy zapanow ał już w m ieście spokój.

L w ow ska i w arszaw ska prasa żydow ska robi 
z zajść lw ow skich hecę antysem icką, przem ilczając  
zupełn ie isto tne pow ody zajść i prow okacji uczuć  
relig ijnych przez Ż ydów . .,N asz Przegląd** kw ali­
fikuje depeszę Pata, stw ierdzającą w sposób nie­
dw uznaczny w inę m łodzieży żydow skiej, która  
sprow okow ała procesję —  jako prow okację żydo- 
żerczą.

dziła w ycieczkę m otocyklem poza m iasto . K ata­
strofa nastąpiła na szosie m iędzy C zarnym L asem  
a Pączew em . W skutek zepsucia się kierow nicy  
m otocykl uderzył o drzew o przydrożne. Z derzenie  
było tak fatalne, że jeden z jadących ponióał 
śm ierć na m iejscu , natom iast dw a) inn i odnieśli 
lekkie obrażenia. T ragicznie zm arłym  jest E dm und  
D om kie urzędnik gazow ni w Starogardzie.

Kościerzyna. (Skutk i złego w ychow ania. 
—  M ałoletn i św iętokradca). W kościele parafial­
nym w K ościerzynie ujęto około dw unastoletn iego  
S . w chw ili, gdy ukryw ał skarbonkę kościelną ze  
znaczną zaw artością. M ałoletn i św iętokradca sko ­
rzystał z tego , że podczas uprzątania skarbonkę  
zdjęto . —  T rzeba dodać, że rodzice chłopaka u- 
chodzą za bardzo uczciw ych ludzi, jednakże dzie­
ciom sw ym pozw alają na w szystko i w ten spo­
sób dzieci źle w ychow ują. Pow yższa spraw a w in ­
na być dla nich ostateczną przestrogą.

Fitowo, pow . lubaw ski. (U jęcie przem yt­
nika). O negdaj posterunek straży granicznej w 
T ym aw ie przytrzym ał niejakiego K . Ł ., pochodzą­
cego z Fitow a, który usiłow ał przem ycić skradzio ­
ne w ina i lik iery do B iskupca niem ieckiego, jednak  
został przytrzym any po stronie polsk iej i odsta­
w iony do urzędu celnego w Fitow ie. W toku do­
chodzeń przyznał się w inow ajca, że dokonał kra­
dzieży w ódki w pew nej restauracji w B iskupcu  
po stronie N iem iec. Spraw ę sk ierow ano do pro- 

karatury .

zabiłaś, tem bardziej przebaczym y ci...
—  N ie popełn iłam nic złego —  zaw ołała  

M agdalena —  nie potrzebuję przebaczenia !..,
—  A le z tw ojej przyczyny, przez ciebie zab  ito  

L udw ika ! T o w idoczne 1 K toś cię kochał i ni®  

chciał...
—  N ie ! N ie ! N igdy nie dałam nikom u pra­

w a do zajm ow ania się m ną ! I ty , ojcze, w iesz  
o tem  dobrze ! N igdy w as nie opuszczałam ! W  
życiu m ojem niem a ani jednej m yśli naw et, któ- 
raby upow ażniała cię, ojcze, do podobnego oskar­
żenia ! T o niegodne ciebie !

—  A zatem pow iedz m i w szystko !
__ N ie ! —  odparła krótko , lecz stanow czo.
—  Pułkow nik ujął córkę za ram ię i przysu ­

w ając do niej tw arz pobladłą, rzekł głosem stłu ­

m ionym  od gniew a:
—  Słuchaj, M agdaleno! W iesz, jak ja cię  

kocham ! W iesz, że żyłem ty lko dla ciebie!... Ale 
nie zniosę, abyś kryta podobną tajem nicę  I Speł­
niono zbrodnię — spraw iedliw ości m usi się stać  
zadość ! Spraw iedliw ość sto i w yżej po nad twoim 
strachem , po nad przebaczeniem ... N ie m ogę po­
zw olić, aby na nazw isku m ojem ciążyła plam a po ­
dobnej zbrodni, gdy w iem , że jednem  słow em mo­
żna odkryć w inow ajcę 1 Z aw sze szedłem drogą  
prostą i uczciw ą. W idziałaś zabójcę męża twego 

Wydaj go teraz.
(C iąg dalszy nastąpi.)
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—  W y ja ś n ie n ie . NMLKJIHGFEDCBAPani G ertruda  D anielew ­

s k a  z  C hełm na, prosi nas o zaznaczenie, te nie  
m a nic w spólnego z ow ą G ertrudą D ., która w  

nocy z 31 ubm . na 1 bm . biegała roznegliżow ana  

po ulicach m iasta B ydgoszczy .

—  U w a g a ,  w y c ie c z k o w c y . D o C hełm na  

przybyw a w porze le tn iej dużo tu rystów zbiorow e- 

m i w ycieczkam i. Poniew aż chodzi o to , by przy ­

byłych należycie przyjąć i ugościć, zaleca sią or­
ganizu jącym  w ycieczki, takow e poprzednio aw izo ­

w a ć , poniew aż przy w iększej frekw encji gości za- 

braknąćby m ogło  restauracjom  pożyw ienia a  zw łasz ­

cza m ięsa, które rzeźnicy podczas panujących go ­

rączek lokują w lodow ni rzeźni m iejsk iej. D o  

w iększych i znaczniejszych restauracyj w  C hełm nie  
należą: D w ór C hełm iński restaur, p. H . Św ięcick ie ­

go ul. D w orcow a, hotel C entralny ul. D w orcow a, 

Strzeln ica ul. D w orcow a.

—  Z  R a d y  M ie js k ie j. N a ostatn iem  po ­

siedzeniu R ady M iejsk iej przyjęto jednogłośn ie i 

bez dyskusji w niosek o nadanie honorow ego oby ­

w atelstw a ks. prałatow i drow i R ogali, byłem u  probo  

szczow i chełm ińskiem u, obecnie kanonikow i i gene ­

ralnem u w ikarem u w Pelp lin ie .

—  Z e b r a n ie  P o m . T o  w . R o ln ik ó w .  

W  sobotę, dnia 25 m aja przed połudn. odbyło się  

w sali D w oru C hełm ińskiego zebranie Pom orskie­

K R O N IK A
C hełm ża, dnia 6 czerw ca 1929 roku .

K a le n d a r z y k .

C zw artek : N orberta , K laudjusza.

Piątek : Serca Jezusow ego.

W schód słońca: 3,30 rano

Z achód słońca : 19,45 po poł.

NOCNY DYŻUR LEKARSKI.
D yżur niedzielny i tygodniow y dla członków  

Pow . K asy C horych pełn i w tym tygodniu p. dr. 

Przew oski. 

DYŻUR NOCNY APTEK.
D yżur nocny pełn i „A pteka N ow a" p. M a  

liszew skiego .

—  W ła d z e p o s z u k u ją . Z a  różne prze­

stępstw a w ładze policy jne i sądow e poszukują nie ­

jak iego L eona M ichalsk iego , liczącego la t 32, han ­

dlarza. W  razie napotkania, należy M ichalsk iego  od ­

dać w  ręce policji.
Z a oszustw a, poszukują w ładze sądow e i po ­

licy jne niejak iego W ładysław a R ojew skiego, lito ­

grafa, liczącego  la t 50, który  po  dokonaniu  oszustw  

ulo tn ił się w niew iadom ym kierunku. Z a poja ­

w ieniem  się, należy  go oddać w  ręce policji.

—  D z iu r y  n a  u lic y . D onoszą nam , że na  

ulicy M ickiew icza obok sp ichrza Z akładów Prze­

m ysłow ych A . Feesera znajdują się w kilku m iej­

scach doły , które m ogą w porze w ieczornej spo ­

w odow ać nieszczęście a naw et śm ierć. Z alecałoby  

się, aby czynnik i kom petentne, już ze w zględu dla  

bezpieczeństw a życia ludzkiego , tą spraw ą się  

zajęły .
N a  s r e b r n y m  e k ra n ie  kina  K o n k o r d ji 

ukaże się ju tro w spaniały film pt. P ir a c i B a ł ­

ty k u . N a scenie w ystąpi cudow ny m łodzien iec, 

jasnow idz, odgadyw acz m yśli ludzkich W ła d z io  

Z w ir l ic z , który w ykona dośw iadczenia z te j dzie­

dziny z publicznością bezpłatn ie. Spieszcie w szy ­

scy do „K onkordji" w  ju trzejszy  piątek , gdyż taka  

okazja w  C hełm ży jeszcze nie była i napew no nie  

będzie! K orzystajm y z okazji!

—  A b itu r je n c i m o g ą  w s tę p o w a ć  d o  

w o js k a  ja k o  o c h o tn ic y . M inister O .P .W .R  w y  
dał okóln ik do w szystk ich dyrekcji szkół średnich  

w  spraw ie ochotn iczej służby w ojskow ej, do któ ­
rej dostęp m ają abiturjenci tych szkół.

W skazuje się na to , że w edług now ej ustaw y  
o służbie w ojskow ej odroczenia z ty tu łu studjów  
udzielane będą nie do 26 la t, jako to m iało m iej­

sce poprzednio , a ty lko  do 23 la t. W ten sposób  
zachodzi obaw a, że w ielu studentów  szkół w yższych  
będzie m usiało przerw ać studja rozpoczęte, by  

odbyć obow iązek służby w ojskow ej.

Jest tedy daleko racjonaln iej, by zain tere ­

sow ani odbyli służbę w ojskow ą przed w stąpien iem  

go T ow . R olników pod laską prezesa ro tm istrza  

rezerw y p. Jana Śląsk iego z T rzebcza, który po  

zagajen iu zebrania w obecności kilku dziesięciu  

członków  udziela głosu panu dyrektorow i Z drojew ­

sk iem u z T orunia.

M ów ca podnosi w referacie sw ym postu laty  

natury gospodarczej, dotycz, ochrony celnej, pod ­

niesien ia cła na w yw óz ospy, zniżenia podatków  

na przyw óz sztucznych naw ozów , oraz opodatkow a ­

nia plantatorów  buraków , stanow iącą jedną z naj­

w iększych bolączek  ro ln ika, paraliżu jącą działalność  

jego na tern polu pracy , następnie om aw ia spra­

w ę kredytów , udzielając w skazów ek w osiągnięciu  

tychże oraz spraw ę dotycz, w yborów do R ady Izby  

R olniczej, w  sk ład której w chodzili 3-ej kand. z  
pow iatu .

N astępują spraw ozdania poszczególnych kółek . 
R eferow ali pp. H ertle —  K oło L isew o, Św iecz-  

kow ski —  C zarże, Śląsk i —  K ijew o, R yszkow ski 

—  R obakow o, Pękała — Starogród, W ałdow o —  

B ąk, C hełm no, w yżyny — Pszeniczny , D olne W y­

m iary —  C iszek , U nisław  B ruki —  Z iębią, R ybi- 

nieć —  R aciniew ski.

O m ów iono następnie  spraw ę pośw ięcenia sztan ­

daru , m ającego nastąp ić 19 czerw ca.

O m ów iono dalej spraw ę propagandow ego pla ­

now ego przeglądu w B rzozow ie i kw estję w yciecz ­

ki członków P . T . R . na W ystaw ę K rajow ą.

na w yższą uczeln ię w charakterze ochotn ika.

Z aciąg ochotn iczy odbyw a się na podstaw ie  

podań indyw idualnych , sk ładanych do końca  
czerw ca.

W  okóln iku M inisterstw o zaleca, by dyrekto ­

rzy gim nazjów  zw racali na tak i stan rzeczy uw a ­

gę sw ym uczniom i nakłan iali ich do w ykorzysta ­

nia przysługujących im praw .

—  U w a g a  m a tu r z y ś c i. K oło Studentów  
z K resów Z achodnich Szkół A kadem ickich  w e L w o ­

w ie podaje do ogólnej w iadom ości w szystk im , 

chcącym odbyw ać sw e studja na w yższych uczel­

niach w e L w ow ie a m ianow icie na akadem ji M edy ­

cyny W eterynary jnej, W yższej szkoły dla handlu  

Z agranicznego, Politechnice i U niw ersy tecie Jana  

K azim ierza, że udziela szczegółow ych in form acyj 

dotyczących w arunków studjow ania na pow yższych  
uczeln iach .

W szelk ie pism a w  spraw ie podanej prosim y  

kierow ać pod adresem - K oło studentów  z K resów  

Z achodnich Szkół A kadem ickich w e L w ow ie, ul. 
K ochanow skiego 67.

—  W y c ie c z k a  w a k a c y jn a  d o  F r a n c ji .  

W odpow iedzi na liczne zapytania odpow iadam y: 

W ycieczka do Francji w yruszy z W arszaw y dn. 6  

lipca br. przez Z bąszyn , B erlin . Z w iedzi pola bi­

tew w V erdun, R eim s i St. H ilaire i w innice  

szam pańskie w R eim s. W Paryżu pobyt potrw a  

10 dni. Po dokładnem zw iedzeniu Paryża i V er­

sailles w ycieczka w drodze pow rotnej zw iedzi Pow ­

szechną W ystaw ę K rajow ą w Poznaniu . K oszta  

w ogóle czternastodniow ej w ycieczki w ynoszą zł. 

385 od osoby. W czasie  podróży  opieka zapew nio ­

na. Paszporty i w izy zagr. w yrabia sekretarjat  

w ycieczki, w chodzą też one w cenę kosztów . Po  

in form acje i prospekty należy zw racać się do se- 

kretarjatu w ycieczki L egji Inw . W . P . W arszaw a, 

Ju l. M ała 2 —  te l. 159-10 . O soby pryw atne po ­

w inny w e w łasnym in teresie zgłaszać się jak naj­

szybciej ze w zględu na ograniczoną ilość m iejsc. 

W pisy do dnia 10 czerw ca.

—  K o lo n je  w a k a c y jn e  n a d  m o r s e m  

K oło T ow . nauczycieli szkół w yższych w  T oruniu  

urządza w  b. r, kolonje le tn ie w ypoczynkow e i 

lecznicze w M ałej W si nad m orzem dla uczniów  

i uczenie szkół średnich okr. pom orskiego szkol­

nego w dw óch grupach po 50 do 100 uczniów  

przez 30 dni w m iesiącach lipcu i sierpniu pod  

opieką  profesorów . O płata za m iesiąc w ynosi 100  

zł. 25 procent uczniów będzie przyjętych bezpła­

tn ie . R odzice pragnący w ysłać sw oje dzieci na  

kolonje, w inni się zgłosić do prezesa K oła prof. 

Z agórsk iego lub sekretarza prof. K w iatkow skiego  

w gim nazjum  m ęskiem  w T oruniu .

—  P r o p a g a n d o w e  p a p ie r o s y . Z oka ­
zji Pow szechnej W ystaw y K rajow ej Państw ow y  

M onopol T ytoniow y w ypuścił specjalne papierosy  

propagandow e gatunku „E rgo '. O pakow anie tych  

papierosów  przedstaw ia ratusz w  Poznaniu i godło  

P . W . K . Papierosy te sprzedaw ane będą w  ca­

łym  kraju .

—  K r o n ik a  k o ś c ie ln a . N a piątek , dnia  
7  czerw ca  przypada  uroczystość Serca Jezusow ego. 

W  dniu tym odbędzie się uroczyste nabożeństw o  

i w spólna K om unja św . członków B ractw a Serca  

Jezusow ego  o  godz. 6  rano , uroczyste  nieszpory  z  w y ­

staw ieniem  N ajśw . Sakram entu o  godz 7.30 w iecz.

—  K r o n ik a  p o lic y jn a . T utejsze w ładze  

policy jne sp isały w  dniu w czorajszym 3 protokoły  

karne, za przekroczenie przepisów  adm inistracy jno-  
policy jnych . 

K r o n ik a  g o s p o d a r c z a .

O fe r ta  n a  b u d o w ę  w ie lk ie g o  m ły n a  

e k s p o r to w e g o  w  G d y n i.

D o m inisterstw a przem ysłu i handlu w ystąpił 

z prośbą o udzielen ie koncesji na budow ę w ielk ie­

go m łyna eksportow ego w G dyni przedstaw iciel 

berlińsk iego koncernu przem ysłow ego p. Schw arz.

Przem ysłow cy  niem ieccy  zam ierzają  w ybudow ać  

w  G dyni m łyn-autom at, w yrabiający m ąkę rów ną  

jakością m ące am erykańskiej. K osztorys budow y  

tego m łyna obliczany jest na 2,000 ,000 dolarów .

P o d w y ż s z e n ie  c e ł c z e c h o s ło w a c k ic h  

n a  n ie r o g a e iz n ę .

2 dniem 1 lipca w chodzi w życie podw yższe ­

nie ceł czechosłow ackich na im port nierogacizny  

w  w ysokości 12 koron czeskich od  sztuki o w adze  

50 do 80 kg. Podw yżka ta ustanow iona ustaw ą  

z roku 1926, a uzgodniona um ow am i handlow em i, 

jest ostatecznem  dopełn ien iem  w ysokości cła, zw ięk- 

szanem corocznie o 12 koron . D efin ityw ne cło  

od lipca w ynosić będzie 84 kor. od sztuki.

N a r a d y  n a d p r o je k te m  p lo m b o w a n ia  

to w a r ó w  z a g r a n ic z n y c h .

W  m inisterstw ie skarbu w dalszym ciągu dys- 
putow ana jest kw estja w prow adzenia plom bow a­

nia tow arów sprow adzanych z zagranicy . W  ten  

sposób ułatw iona byłaby  kontro la tow arów  sprow a­

dzonych z zagranicy i w alka ze szm uglem .

W prow adzenie plom b na tow ary nie obciąża ­

łoby skarbu , albow iem każdy sprow adzający tow a ­

ry opłacałby za plom by i za m anipulację. W pły ­

w y te pokryw ałyby zupełn ie w ydatk i na personel i 

m aterjał zużyw any przy plom bow aniu tow arów .

Spraw a plom bow ania  m a  być  w  krótce  rozstrzy ­
gnięta w m in. skarbu .

it uch towarzystw.
B a c z n o ś ć  I P o d o f ic e r o w ie  R e z e r w y  

K o ło C h e łm ż a . M iesięczne zebranie tu t-  

K oła odbędzie się już w piątek dnia 7 czerw ca r. 
b. o godz. 19 30 (7 30) w „ H o te lu D w o r ­

c o w y m .

Przybycie w szystk ich członków konieczne, ze  

w zględu na b. w ażne spraw y odnoszące się do 5  
le tn iej rocznicy istn ienia tu t. K oła.

U praszam y w szystk ich Podoficerów R ezerw y z  

m iasta i okolicy , którzy w yrazili chęć w stąpien ia  

do tu t. R ola, a dotąd są niezrzeszeni o łaskaw e  
w zięcie udziału w tern zebraniu .

M ile w idzian i są sym patycy . Z arząd .

K ó łk o  o ś w ia to w e . D ziś, dnia 6-go  bm . 

odbędzie się zebranie „K ółka ośw iatow ego" w  

„H otelu Pom orskim " o godz, 8  w ie c z . Z  pow o ­

du w ażnych spraw przybycie w szystk ich członków  

konieczne. U prasza się o liczne przybycie sym pa­

tyków  i m iłośników sceny . Sekretarz.

D z iś , w  c z w a r te k  o  g o d z . 6 .3 0  w ie  
ozorem odbędzie się zebranie Przyjació ł M łodzieży  
w O g n is k u . U prasza się o liczne przybycie  

w szystk ich członków .

B a n k  P o ls k i p ła c ił  d n ia 5  c z e r w c a z a ;

dolary am erykańskie  8,88— 8,87

funty szterlingów  48,07

franki szw ajcarsk ie  170,97

franki francuskie  34,71

guldeny gdańskie  172,22

szyrling i austrackie  124 ,76

G ie łd a  z b o ż o w a

P O Z N A Ń  d n ia  5 . 6 . 1 9 2 9  r o k u  

p ła c o n o  z a  1 0 0  k g . w  z ł .
Ż y to  n o w e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  2 3 ,0 0 — 1 4 ,0 0

P s z e n ic a  n o w a  4 1 ,0 0 — 4 0 ,0 0  
ję c z m ie ń  p r z e m ia ło w y 2 9 ,0 0 —  2 8 ,0 0  
ję c z m ie ń  b r o w a r o w y . . O u ,0 0 — 0 0 ,0 0

O w ie . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2 5 ,0 0 -2 4 ,0 0

M ą k a  ż y tn ia  T O  p r o c . 3 5 ,5 0 -0 0 ,0 0

M ą k a  p s z e n . 6 5  p r o c .  5 9 ,0 0 — 6 3 ,0 0

O tr ę b y  ż y tn ie . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 9 ,5 0 — 2 0 ,5 0

O tr ę b y  p s z e n n e  2 2 ,0 0 — 2 3 ,0 0
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N a podstaw ie postanow ień art. 16 u- 

s t a w y elektrycznej z dnia .2 '1 . 3. 22 r .  

D z. U . R . P. N r. 34 poz. 277, ogłaszam  

o  w płynięcia do tu t. U rzędu podania M a­

gistratu m . C hełm ży o udzielenie zezw o ­

len ia na budow ę i uruchom ienie stacji 

transform atorow ej i lin ji niskiego napię ­

cia 220/380 w olt w m . C hełm ży. E w entl. 

zastrzeżenia przeciw ko udzieleniu zezw o ­

len ia na budow ę i uruchom ienie tego za ­

kładu ze w zględów technicznych należy  

z  obszaru gm iny m iejskiej C hełm ży do  

Starostw a pow iatow ego w T oruniu , gd& ie 

rów nież w godzinach urzędow ych, w cza­

sie od dnia 28 m aja do 11 czerw ca br. 

będą w yłożone do w glądu plany sieci ni­

skiego napięcia 220/380 V . oraz stacji 

transform atorow ej.

2e w zględu na in teresy i bezpieczeń­

stw o publ. gospodarcze i praw a cudze, 

w zyw am w szystk ich in teresow anych, któ ­

rzy pod w zględem technicznym  m ają  jak ie  

zastrzeżenia do w zięcia udziału w docho ­

dzeniach i rozpraw ie, które odbędą się  

w  d n iu  1 1 c z e r w c a b r . o  g o d z .  

1 0 - te j w  g m a c h u M a g is t r a t u  w  

m . C h e łm ż y .

Sprzeciw y co do technicznej strony  

; udow y pow yższego zakładu należy zgła- 

-zać do Starostw a Pow iatow ego w T oru- 

iu do dnia 1 1  c z e r w c a b r . lub naj- 

; óżniej przy rozpraw ie w oznaczonym  

m iejscu .

T o r u ń , dnia 22 m aja 1929 r.

Z a  W o je w o d ę

w  z. D yrektora R obót Publicznych. 

(— ) Inż. K . M aćkow ski.

Pow yższe ogłoszenie podaje się do  

ogólnej w iadom ości.

C h e łm ż a , dnia 4 czerw ca 1929 r.

( — )  D r . W y s z k o w s k i  

w z. B urm istrz.

M otor gazowy  
firm y „D eutz“ , 6 kon. dobrze utrzym any, 

z pow odu braku m iejsca bardzo t a n io  

na sprzedaż (500 zł.).

„Drukarnia Przemysłowa 11
C h e łm ż a ,  R ynek bednarski 1.

urządza dnia 9-go czerwca br. w ogrodzie „W illi Nowej 1* 

H K Q  M ! I[«  
P r o g r a m :

O godz. 3. po poł. zbiórka zaproszonych bratnich towa­
rzystw obok dworca, skąd wyruszy 
pochód pnez miasto,

o godz. 4. po poł. Koncert w ogrodzie, podczas 
którego będą różne niespodzianki i gry 
towarzyskie.

P o  k o n c e r c ie  Z A B A W A  T A N E C Z N A

W stęp do ogrodu 50 gr. — dla dzieci 20 gr.

Szanowne Obywatelstwo miasta i okolicy jaknajuprzej- 
miej zaprasza Zarząd

W OLNOŚĆ ! W OLNOŚĆ !

Tow. Powstańców  i W ojaków  Chełmża

l

W piątek 7-go w „Konkord|i“ 

dla szkól o godz. 230 popol.
Superszlagier m orski pt.

Piraci Bałtyku
N A SC EN IE.

cudny m łodzieniec jasnow idz _  telepata  

W ładzio Zwirijcz  
w ykona B E Z PŁ A T N IE ciekaw e .fll1 

z publicznością, dośw iadczenia

W dniu dzisiejszych 

IMIENIN 
składają najserdeczniejsze życzenia 

Jforbertowi 
Przyjaciele.

I
W  piątek T go w „Konkordji*' 

Dla szkól o godz. 230 popoł. w  
Superszlagier m O rski pt.

ł Piraci Bałtyku |

1
B  N A  SC E N B. 5

C udny m łodzieniec jasnow idz —  telepata g

W ładzio Zwirlicz
w ykcna B EZ PŁA T N IE ciekaw e dośw iadczenia &  

z publiczością.

Unieważnienie*
W ysław ione w eksle gw arancyjne dane  

p. W . i R . G om ułkiew iczow i z C hełm ży, na  

sum ę 5 0 0 0  zł , podpisane przea A ntoniego  

D obruckiego i R ornelję D obruckg niniejszem  

uniew ażniam y i ostrzegam y  przed przyjęciem  

takow ych, poniew aż w eksle te są niepraw i­

dłow o puszczone w  obrót i m y lakow ych nie  

przyjm iem y. Spraw ę skierow liśm y na dro ­

gę sądow ą.

C hełm ża, 6. czerw ca 1929.

D o b r u c c y .

PRZETARG PRZY1DS0W Y.
W  p ią te k , d n ia  7 . b m . i>  g o d z .  

1 1 -e j p r z e d  p o ł . sprzedam przy ulicy  

K o ś c iu s z k i I za gotów kę najw ięcej 

dającem u

2 m 2 (8 kbni.) klocków  

grabowych.
C h e łm ż a ?  d. 6. V I. 29.

( — )  G r a m o w s k i ,  kom . sąd .

5’

e

N

S

u mlwra"'
sprzęty domowe i kac  hemie 

poleca w wielkim wyborze po 
bardzo niskich cenach

F - m a  J A N  P A P R Z Y C K I

Bydgoszcz. ~
Zbożowy Rynek 3

V róg Bernardyńskiej.

o

P

G d z ie ?

Mmilł
now y transport opon  

i dętek row erow ych, 

znanych pod w zglę­

dem jakości krajo ­

w ego w yrobu,

„Peuege"  
i te , z pow odu w ięk ­

szego zakupu pole­

cam  po cenach zniżo ­

nych. K om plet gar­

nituru 29 zł. K olor 

opon na  życzenie. Po ­

leca w arsztat m echa­

niczny

A. W iecki,
C h e łm ż a , R y n e k

Kupcowa
branży porcelanow ej 

poszukuje posady.

Z głoszenia w redakcji 

„Przegl. Pom .'*

Poszukuję od zaraz  

ucznia  
z dobrem św iadec­

tw em szkolnem do  

m ego 1 składu żelaza  

i przyborów kuchen ­

nych.

Otto M oldenbaaer

O g ła s z a jc ie  w

. P r z e g lą d z ie P o m .

Polecani 
po cenach bezkonku ­

rencyjnych row ery  

znanych fabrykatów  

na raty , m aszyny do  

szyci  a.cen  try  fugi, gra- 

m ofoiiy , m andoliny , 

skrz}  pre, harm onje, 

organki, części do  

radja, baterje ano ­

dow e, baterje do lam ­

pek kieszonkow ych, 

scyzoryki, nożyczki, 

brzytw y, m aszynki do  

w łosów strzyżenia, 

części dla prądu sła­

bego jak : ogniw a  

m okre, drut m iedzia ­

ny , dzw onki, naciski 

i t. p. W arsztat m e­

chaniczny

A. W iecki,
C h e łm ż a  R y n e k ,

hiwiiiit. tykw  

Konserwy owocowe  
i warzywne

Prawdziwe soki owocowe n ie s z t u c z n e  
p o le c a  p o  n a jn iż s z y c h  c e n a c h  

W iktor Olszewski
C h e łm ż a  —  ulica T oruńska 36.

. . . . . . . . . . . . . ■ .■ i .—

G D Z IE  m o ż n a t a n io  o t r z y m a ć d b u k i ?
Łatwo i wiele pieniędzy oszczędzisz Otrzymasz na każdy czas!

szybko i tan ioH T
D r u k i r o z m a i te g o  k o lo r u ! 

U r z ę d o w e  i p r y w a t n e !

U w ia d o m ie n ia  ś lu b n e , z a p r o s z e n ia , w iz y t ó w k i , 

i w s z e lk ie g o  r o d z a ju  f o r m u la r z e , l is ty , k o p e r t y

P la k a t y !  

ja k o  

d la  p r z e m y s łu  i k u p ie c t w a .

r  W ,  .D H B I W fflH "
Fr. M iemczyka W T Uhełmży, Rynek Bedn. róg Hallera

il


